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; B . . .
Rzymu donos!, papież; Pius- 5£I omal 
w czwartek. -przed- „p o łu d n i^ . in-ie 
padł ofiarą‘nieszCzęśliWego wypadku.

.7 P.ąpież; wraca) .ze swojem Otocze­
niem sambcMdem z letniego pobytu 
w Castel Garidojfóy ]■ )
- W chwili, :gdy • arutb przejeżdżało 

przez wieś Giajnpino spadł ńa śro­
dek drogi, przed auto samolot woj­
skowy, który zaplątał śię* w" dfuty 
telegraficzne. " - -1 ' ;;

Oficer ,|znaj dujący? się w samolo­
cie Odniósł tylko -Lekkie ąbraże.nia.
Ojciec Święty zwiedzał kaplicę pojską 

w Castel Gańddlfo
W a r s z a  w a, 26. -8. Jak się; do­

wiadujemy* 24-t>m. Ojciec-; św. udał 
się w towarzystwie kś> prałata Caccin 
Dominiom, gubernatora miasta wa­
tykańskiego, oraz innych dostojników 
do Castel Gand-olfo, celem zapozna­
nia się na miejscu z projektami fre­
sków, wykonywanych przez prof. 
Rosena, w kaplicy pod wezwaniem 
Najśw.Marji Panny Częstochowskiej.

Ojciec św. szczegółowo zwiedził 
wszystkie piętra, badając stan robót 
wykonywanych w pałacu, przyczem 
udzielaj uwag i wydawał dyspozycje. 
Dłuższy czas spędził Ojciec św. w 
kaplicy, gdzie prof. Rosen rozwiesił 
na ścianach "kartony wielkości natu-

*nie szczędząc/przy.tem pochwał pod 
;adreśj?ra artysty,1 j .  J r

R-artony, wyobrażające 'obronę 
•Częstochowy,iłiie Wywjołałyize strony 
•Ojca:-św. żadnych-żasirzeżeń. Nato- 
;miasf co dó-kartonów]’,;"przędstawią­
żących obronę -Warszawy, papież 
‘wyraził opinję,.;że nić "odpowiadają 
I rzeczywistości, albowiem z miejsca, 
;gdzie odbywała się bitwa/: W arszawy 
;rii.e yidać,-jak. o  tem isasń przekonał 
‘się" naocznie," zwiedzając .te miejsca.

'  Uwaga i artysty, że, widok \Var- 
;. szawy, umieszczony' na : kartonie, 
wypada traktować jakp wizję, spotkał 
się z; krytyką Ojca św., który p ra ­
gnie,- by ;obraz- odpowiadał rzeczy­
wistości. 1 ; " • '  ;

kończąc rozmowę z prof. Rose- 
nem Pius XI wyraził radość, że w 
prywatnej swej kaplicy posiadać

Poseł hisdfański złożył na Zamku 
J lis tyfu wierzy t0ln łające ■ " 1

- f r  W a r s z a w a ,  23.m8. Dnia 22.8.
.ikę ;• - niezapomnianych -p. Francisco Serłątyl.Jton astrę, poseł ; 

Jat swego ppbytu.w Polsce. * .Wspóm- ..nadzwyczajny i* minister pełnomocny 
*niana- kaplfca pjócz wrićlkićh" fresków", . His^tanjir.izłożył p.;': PreżycłepHuwi • 
To" ktdrych*jwyżęi -Była! rapy*, pósia- v-!Rzećżypo^polite.j. swę: listy„. u wierzy 
>9ać będzie ko-pję .obr-a^u-Matki" Bp- • telnjające^a uroczystej audjeńr ji wj 
>ąkiej .Częstochevvskie>ijmąpę; Pojski. rZamku k‘i§lewskim.

P r z e d  p o w r o te m  H a b s b u r g ó w  
h a  trpń A ustrji i W ę g ie r ?

Sensacyjni- wersje :o interwenćji-frąncuskiego ministra "spraw zagranicznych
p  o r tt ÓR r i P*v!siii=»mv rpwp. nRtatpnżneKo nniemóżliwienia '."An-P a r y i, 26. 8. ‘ Podajemy, rewę- 

jlacyjne szćżegóły o odbywających się 
-obecnie we Francji układach, celeto 
; przywróctiiia ;Habsburgom tronu 
7 austrjackot- węgierskiego.

Gorliwym zwolennikiem restytucji 
austrjackiei monarchii jest..francuski 
minister spr. zagr. * Paul -- Bojicour; 
■który w niej ;widzi jedyny sposób

Z n o w u  n ap ad  p o lityczn y
w  C z ę s t o c h o w ie

godz. 9 wieczór usłyszał nagle taje-C z ę s t o c h o w a ,  26. 8. We 
środę wieczór dokonano w Często­
chowie napadu na działacza polity­
cznego, a to sekretarza BBWR p. 
Feliksa Barteckiego. W chwili, kiedy 
przechodził ulicą Kilińskiego okęjo

P o c i ą g  p o s p i e s z r  
p o d  W a s z

N o w y J o r k ,  26. 8. W-pobliżu 
Waszyngtonu wykoleił, się- w nocy 
pociąg pospieszny Nowy Jork — No­
wy Orlean. Cztery "osoby,:;w tern . 
maszynista i jeden palacz, poniosły 
śmierć, pięć ęsób.leźy w stanie bez­
nadziejnym, zaś ‘40. osób. Odniosło 
lżejsze rany. • >

-Katastrofa wy.d|r4|ła się wskutek 
zawalenia się mostu na 'rżęce Pdto-

i y  s p a d ł  z  m o s t u  
y n g t o n e m  K.
mac, osłabionego przez ostatnią Mi­
rzę,- szalejącą w " tej części kraju. , 

Trzy wagony , oraz lokomotywa 
spadły do wezbranej rzeki. Podróżni 
śmiertelnie; przerażeni^ • ratowali się 

'*w riocńej" bieliźnie,.- wielu jest tak po­
ważnie rannych, -że prawdopodobnie 

iiozba ofiar w ludziach jeszcze wzrp-
; ś n i ^ r  *" ' > *_ •• '" _; *%

j ___;f i  i ^

S a m o b ó jstw i
, r  w y d z i ą ł u

War s zawa ; , :  26."<8. We środę. 
popołudniu popełń ił samobójstwo wy-; 
strzałem z rewolweru w;.' biurach" 
MSZ naczelnik wydżiąłu Iconsiilar- 
nego Stanisław PrócKnicki,V,

S. pi rajr. Próchnicki był ongiś- 
adiutantem Marszałka Piłsudskiego^ 
Wystąpił on przed kjlku laty z woj"* 
ska w randze majora, przechodząc 
do służby w MSZ. ;

d n9G zelhika  
M .  S .  Z .  ^

: Z »ii-stów ppzóstawionySh p^ez 
• mjV „Prtehpickiegs w;ynik&v:"że prży- 
czjtiią Samobójstwa były .przęjś.ćia 
natury osobistej. £Qd p.ewńego cżasu - 
zauważono zmianę w-- usposobićniu>" 

. śp.» Pjóchnickiega'. PópadLon w  de­
presję psyc$cCnS i-tO’'prąyvdopo.do-' 
bme/p^hffęki -go. ffp;tdęspe.rackiego 

■ czynu. - » ;  ; •
- . . & [

1 5  s a m o l o t ó v  
p ł k .  R a y  s k i e g o  p o i

W a r s ? a  W aj 26. 8. Polana, wia­
domość o plańowajiyyiKóo*e -gruPa- 
wym samolotów połikich zagranicę, 
potwierdza się. Moźe,cny już. obeę"ńie 
podać pewne szczegóły". Mianowicie 
lot ten projektowany jest zaraz..po

* * . „  ̂ . j*:
v -  p o d :  w o d z ą  i ;  i  
e c i  d o  B u i k ą r e s z t u

ukończeniu krajowych; zawodpw sa­
molotów tKr^słyęznyćh. .'Wedle ist- 
ńiejąyego projektu szef lotnictwa woj­
skowego, p?k. 'Rayski,* wystartuje na 

;,Gzplę - eskadry 15 samolotówr-do “fi u- 
.. karesżtu.' J r .;■}* "Ą

mnicze gwizdki i natychmiast padł 
strzał rewolwerowy. P. Bartecki 
zasłonił się ręką, kula jednak go 
ominęła. W tej chwili rozległy się 
nowe" strzały i jedna z kul ugodziła 
p. Barteckiego w rękę, raniąc go 
lekko.

Należy dodać, że od kilku dni 
p. Barteckiego śledziła grupa podej­
rzanych osobników. Zachodzi pra-; 
wdopodobfenstwo, że os.tatni napad 
należy do serji planowych ekscesów 
na tle,których władze w Częstocho­
wie aresztowały ostatnio szereg o-, 
sobistóści że Str. Narodowego i b.- 
O. W. P. Rozgrywające się osta-i 
tnio wypadli;! w Częstochowie"zwró-;; 
ciły H2 siebie baczrrą uwagę, władz; 
centralnych. •

Chłopcżyk;;;ktÓpy oszczędził 
* tys|ąc:złotych ,

R y b n i  k^ó/.S ." W. Krywałdżie 
pow.- rybniekfógo-f* szkole -.pów§ęe- 
chnej odbyła się- m e z wy kł a' -u r o czy - 
stość.- Mianęyyicie^-ticzeń 3,.klasy tej 
szkoły Rudolf-Rżępczyłć uskładał so­
bie-na szkofiją 4(|iąże€zkę>oszcXęd- 
nośći.tysiąc-żł: PtbzesPKO-.<w War-.", 
szłwie dr. Gjbbeh^do'^edz.Bwszy się 
o';$em, ofiąrewaFjRzępczyfcpwi jako 
nagrodę pi-ękną ^książkę Oiseniłow-;. 
skiegó „PoSpolkfcą b<ndefą6, z,  od-1. 
powiednią -dędykacją.e W -szkole w-- 
Krywiałdzięó wręczony oszczędnemu'; 
uczniowi t<^csiąj?kę. Na tę..nieziyykłą-. 
uroczystość; przybyłnz ł&towł^i dŷ -, 
rektor PK6[fdr.ćPursici, śtąiosta; Wy*- 
ględą z Rybrnka; "-insjDektor""' Rąfifj" 
nacz.-gmihy Pafęga ;i unfti,; Pr.zema-
wialFtiyr.-jrurski i kierOwnikt^zkoły
Danjie-k. - ;-,v ę..

U cznfnrWi R-zepczy.kcfwi' wfęczon-o 
książkę pt.ezesa; Grdberi-óraz^ięknie 
oprawioną.książeczkę l^KO ze sumą 
1000" zł. ..„Na uroczystośfi były oB - 

" cne;-wszystkie dzieci szkoły.A.ż K^y-
wałdu. -o

ostatecznego uniemożliwienia .'An- 
sdhlussu. - W tym celu Paul:-BóhcoUr- 
wspólnie w innymi członkami rządu 
miał się zetknąć: przód-kilku daiami 
ż ks, SyksluserojBurbóńskLm,' btatęra 
ekseesarzowej Żyty-i wujem óhec>ś- 

.hegb: pretendenta na- tron auśtro* 
węgierski,* 19-Iętnięgo arcykśięcią- 
Ottonai ," " > —_ •' <-:

Książę Sykstńs Burboński zapro­
ponował pośrednictwo w dalszych 
pertraktacjach.

Odpowiedź, jaką w tym względzie 
otrzymał, nie jest dotychczas znana. 
Należy nadmienić, że eks - cesarzowa 
Zyta przebywa obecnie ze swoim" 
synem na zamku ks. Sykstusa Bur- 
bońskłege-Awe Francji.

Wcielenie do szeregów pobo­
rowych! ochotników z cenzusem

W bież. roku poborowi i ochot­
nicy z cenzusem zostaną powołani 
do „szkół podchorążych rezerwy 
wszystkich rodzajów broni i służb, 
w" dniach 18 i 19 września br. Czas 
trwania służby czypnej 12 miesięcy..

W Czechosłowacji 
zawierają najwięcej małżeństw
--■Główny Urząd Statystyczny opra­

cował" ciekawe dane, ćlotyożące liczby 
małżeństw w poszczególnych krajach;.

;jak wynika z tych dtnych, w £  
f932.źawarto w Polscet ogółem270.277 
małżeństw, w AngljFz Waiją 305.13.2, 
iw Czechosłowacji 125.659', w Hołandji 
-115.776, w Nieinczecll509;591, w Pmc-: 
-cugatji 45:423,“ na Węgrzech 70.448, 
"we Włoszech 263.465, w Australji 
43'."634, w Kanadzie 62.15-4 małżeństw-.
. Przeciętnie na ŁlOOO "mieszkańców 
•przypada w Polsce 8.3 małżeństwf 
w Anglji z V^lją!/f.7h w Czćchosłó- 

-waeji 8.5, w^Holsndji 6.9, w Niem- 
: czećh 7.9, w APortiigafji 7.3, na Węi 
grzech 8.0, wa. Włoszech 6.|,' w A u­
stralji 6.7, w Kanadzie 5.9 małżeństw.

1 /  ą i  a s u w  u y  [OIUII l Ĉ I. y  ^ £ .1  Ijr w i . 1 » — J|r.
o d b ę d z ie  s i ę  w  p a źd z iern ik i^ ?

Pa r y ż ,  26. 8. Rzymski kore­
spondent „Matina" donosi, że w dru­
giej połowie października nastąpi 
spotkanie ministrów spr. zagr. Francji,

Anglji i Niemiec w Rzymić, ęejem 
omówienia międzynarodowej Sytu­
acji politycznej w ramach p'aktii czte­
rech, .

2000 chorych na grypę W Wilnie
A;W i Ln o. Od Filku dni vy Wjlnie 

panuje ., epidemjaź; grypy. ^  Według - 
prowizorycznych bblicżóń, ‘Rć tefcenie-,

j miasta ..choruję przeszło 2900 ósób.cj z małżonką.1

dzieci polskich W ziemi 
złotowskiej r

i"iPi ła,  2fj 8 .‘ We wtorek w Za­
krzewie wi;Bemr'złotowskiej odbyło 
stę doroczłte święto dzieci "szkół 
polskich Zjąmi "Złotowskiej, zorgani­
zowane przez towarzystwo szkolne 
w-- Zł o t o w i ą7p o d"-h a z w ą Święto Pieśni. 
W uroczystościach więło udziałdkoło 

.półtora ty.ąjąca dsób z całego powiatu 
Kotowskiego. niezwykle bogaty 
pjogram/utdczystości złożyły się po­
pisy śpiewacze, tanecznćói sportowe 
:-dzieci młodzieży. *

Do zgromadzonych przemówił ks. 
• dr. Domański,;-prezes -Związku Po- 

laków w Niemężech, orazidr. Kaczma­
rek, sekretarz; Przybyli har.-tę "uj;o- 
czystość przedstawiciele z " Berlina. 
Również na -Święcie Pieśni obecny 
był konsul polski z Piły p. Śmigielski
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„S. A." panów z „S. N.“
W okresie kiedy bojówki byłego 

OWP. bezkarnie hulały jeszcze po 
Polsce, z ust pp. „narodowych" 
przywódców często słyszało się 
przechwałki, nietylko na temat „siły", 
jaką OWP. w „narodowym" obozie 
aktualnie przedstawia, ale przede- 
wszystkiem na temat „rosnącej kadry" 
która rzekomo kiedyś swemi młode- 
mi sokami żywotnemi zasili liczebnie, 
utrwali i na nowe tory rozwojowe, 
pchnie trupieszejący organizm par­
tyjny. Innemi słowy: — młode
szturmówki miały dla przyszłości 
polskiego „S. N.“ (tj. Stronnictwa 
Narodowego) spełnić tę rolę, jaką 
dla hitlerowskiej „N. S.“ (tj. Natio­
nal - Sozialistenpartei) już teraz od­
grywają jej młode „S. A." czyli 
„Sturm- Abteilungen".

Jak miała wyglądać owa „przy­
szłość", którą młody narybek en­
decki miał na swoich barkach zbu­
dować „narodowemu" obozowi,
0 tern również słyszało się wówczas 
z ust pp. przywódców partyjnych 
dokładnie. Krótko mówiąc: — miał 
to być pomnik chwały, wzniesiony 
przez młodych endeków starym en­
dekom, którzy wzarnian za to prze­
lać mieli na głowy młodych pełne 
dobrodziejstwo inwentarza „niezło­
mnej idei", „wskazań", „nauk", „po­
glądów", a nadto... wypróbowanych, 
przedwojennych metod partyjnych.

Po OWP nie zostało dziś ani dy­
mu ani popiołu. Stworzony w jego 
miejsce „Związek Młodych Naro­
dowców" przez blisko rok swego 
istnienia nie zdołał nawet jeszcze wy- 
leźć poza ślimaczą skorupkę „orga­
nizacyjnych prac", nienajlepiej wró­
żących o tempie dalszego „pochodu 
ku przyszłości". Ślimaki bowiem, jak 
wiadomo, nie chadzają anizbyt szybko 
ani zbyt górnie.

To też i z owemi tęsknotami za 
świetlaną przyszłością, ..jaką sobie 
stara generacja „narodowych" przy­
wódców wymarzyła na karkach swego 
niezdarzonego potomstwa, zaczyna 
być krucho i coraz melancholijniej. 
Cogorsza zaś, — właśnie owi młodzi, 
co to wedle ich tęsknot mieli być 
spadkobiercami ich „idei", „psychiki"
1 „myśli", zaczynają nieoczekiwanie 
a coraz częściej występować tu i ów­
dzie z innemi ideałami i myślami, 
które względem tamtych, starych są 
nietylko głosem zaprzeczenia, ale 
jakgdyby niemal — policzkiem potę­
pienia.

Oto np. „czołowy „ideolog i pu­
blicysta" byłej grupy „Młodych" by­
łego OWP., p. Jan Rembieliński, 
rozpisał się teraz w „Myśli Narodo­
wej" o sprawach młodzieżowych. W 
wywodach jego, przeciwstawiających 
dążenia powojennej młodzieży pol­
skiej dążeniom młodzieży przedwo­
jennej, czyta się takie dosłowne 
stwierdzenie:

„W czasach zmienionych, (po 
wojnie — przyp. nasz), w normal- 
nem życiu niepodległera, oczywistą 
niemożliwością jest utrwalenie i 
przekazywanie przez pokolenia nie­
normalnej psychiki z okresu nie­
woli"...

P. Rembieliński uzasadnia nawet 
to stwierdzenie:

„Jest to objaw naturalny i ko­
nieczny. Odnawiający swoje tkan­
ki organizm narodowy zrasta się 
po chorobie, nie chce utrzymać na 
wieczne czasy rozdwojenia z okre­
su niewoli"...
Tyle oto jest piekącej zasłużonej 

prawdy, którą starym endekom prosto 
w oczy wyrżnął „obiecujący" młody 
endek, jeden z tych właśnie, co to 
ponoć mieli utrwalać przedwojenną 

. „ideę" i patentowaną „psychikę" Str. 
Narodowego... Ni mniej, ni więcej, 
krótko a węzłowato stwierdził, że 
ich „narodowa" robota, chcąca w 
organizm niepodległego i normalnie 
rozwijającego się Państwa sączyć 
jad nienawiści i rozdwojeń, wohodo- 
wauy na metodach z doby niewoli, 
jest czemś niemoźliwem, czemś nie 
do zniesienia i czemś niedopuszczal- 
nem w wolnej Polsce.

Nie pierwsze to — i zapewne nie 
ostatnie — słowa gorzkiego, choć 
nie całkiem dobrowolnego potępienia, 
jakie resztka niedoszłej „rosnącej 
kadry narodowej" ciska w twarz

swoim własnym wychowawcom 
i przywódcom partyjnym. „S. A." 
nie udały się starszym panom z 
„S. N.“ '

Najciekawsze zaś w tem wszy sa­
kiem jest to, że ów p. Rembieliński 
zrobił starym endekom tę przykrość 
w artykule, mówiącym o tej samej 
„sanacji", która już przedtem, dawno 
przed nim, powiedziała pp. „narodo­
wym" przywódcom w oczy tę samą 
prawdę, co on dopiero teraz.

3 września otwarcie Targów Praskich
33-procentow e zn iżk i ko lejow e na wyjazd do C zechosłow acji

Tegoroczne jesienne Targi Pra­
skie rozpoczynają się w dniu 3 wrze­
śnia i trwać będą do 10 września. 
Doniosłe wydarzenia polityczne 
i gospodarcze ostatnich miesięcy 
przyczyniły sia do tego, że uwaga 
świata'kupieckiego tym razem wię­
cej, niż kiedykolwiek skupia się na 
Targach Praskich. Specjalnie sto­
sunki handlowe Polski z Czechosło­
wacją zacieśniły się w ostatnim cza-

N o w y  s t a t e k  d la  „Polbrytu"
oddany będzie do użytku w marcu 1934 r.

40 stóp, zanurzenia 16 stóp i 9 cali.
Okręt zaopatrzony będzie w chło­

dnie o objętości około 63.000 stóp 
sześciennych, pozatem pomieszczenie 
dla innych towarów wynosić będzie 
około 67.000 stóp sześciennych. W 
ten sposób statek przystosowany bę­
dzie specjalnie do transportu łatwo- 
psujących się artykułów, z których 
w znacznej mierze składa się nasz 
eksport do Anglji.

Budowa statku ukończona zosta­
nie do marca roku przyszłego.

Polsko - Brytyjskie Towarzystwo 
Okrętowe S. A. w Gdym podpisało 
umowę z przedstawicielami stoczni 
Swan Hunter & Wigham Richard 
son w New-Castleon Tyne w spra­
wie budowy nowego statku dla linji 
regularnej z Gdyni do portów an­
gielskich.

Nowy statek będzie miał nośność 
ok. 2000 T. D. W. i będzie zaopa­
trzony w kombinowaną maszynę pa­
rową z turbiną Bauer-Wacha o sile 
około 1500 H. P. Długość statku 
wynosić będzie 292 stopy, szerokości

B u d o w a  r a d io s ta c j i to ru ń sk ie j
Ministerstwo Poczt i Telegrafów rozpisuje konkurs budowlany

W a r s z a w a ,  26.8. Budowa ra- pisze konkurs na budowę stacji, 
która się będzie odbywać pod nad­
zorem Państwowych Zakładów Te­
legraficznych.

djostacji nadawczej, jakeśmy to już 
donosili, została ostatecznie zadecy­
dowana. Zaraz po 1 września b. r.
Ministerstwo Poczt i Telegrafów roz-

Gandhi wypuszczony z więzienia
P o o n a ,  26. 8. Gandhi wypusz­

czony został z miejscowego więzie­
nia. Władze angielskie zwalniając,

nie postawiły mu żadnych warunków 
politycznych.

Wyprawa polskich żeglarzy
B u k a r e s z t ,  26. 8. Do Kon­

stancy przybyli dwaj śmiali żeglarze 
polscy: asystent uniwersytetu dr. 
Jan Walkowski i architekt Stefan 
Swiszkowski, którzy płyną kajakiem * 1

kauczukowym od źródeł rzeki Sa- 
czawy w północnej Rumunji — Se­
retem, Dunajem i Morzem Czarnem 
przez Konstancę do Stambułu.

Sowiety zakupują samoloty
L o n d y n ,  26. 8. Z Nowego Jor­

ku donoszą, że rząd sowiecki wszczął 
pertraktacje z przemysłem amery­

kańskim w sprawie nabycia samolo- 
lotów i samochodów na sumę 70 mil- 
jonów dolarów.

Termin płatności
nadzwyczajnej daniny majątkowej w II-giej grupie kontyngentowej, 

przewidzianej ustawą z dnia 24 marca 1933
i zajęć o obrocie ponad 50.000 zł 
wynosi 0,9 od tysiąca obrotu opo­
datkowanego czyli 90 gr od każdego 
tysiąca obrotu.

Wysokość nadzwyczajnej - daniny 
majątkowej dla poszczególnych płat­
ników ustalają Urzędy Skarbowe, 
a dla Spółek Akcyjnych (Oddział 
Bilansowy Izby Skarbowej).

Obowiązek zapłacenia daniny roz­
poczyna się z chwilą doręczenia na­
kazu zapłaty, doręczonego przez U- 
rzędy Skarbowe (Oddział Bilansowy

W myśl rozporządzenia Ministra 
Skarbu o obliczeniu i poborze nad­
zwyczajnej daniny majątkowej, które 
będzie ogłoszone w dniach najbliż­
szych w Dzienniku Ustaw, nadzwy­
czajna danina majątkowa, w II-giej 
grupie kontyngentowej na rok 1933 
jest płatną w terminie do 31 sierp­
nia 1933 r.

Nadzwyczajną daninę majątkową 
ustala się od obrotu osiągniętego w 
1931 r.

Stawki nadzwyczajnej daniny ma­
jątkowej w II grupie kontyngentowej 
wynoszą:

a) dla przedsiębiorstw i zajęć
0 obrocie ponad 20.000 zł do 50.000 
zł ustawowa stawka z art. 5 ust.
1 II lit. a ustawy o nadzwyczajnej 
daninie majątkowej — 0,4 od tysią­
ca obrotu, od którego zainteresowa­
na osoba płaci państwowy podatek 
przemysłowy od obrotu, zwyżka kon­
tyngentowa z art. 6 ustawy 50 proc. 
tej stawki, — ostatecznie zatem ob­
ciążenie tytułem nadzwyczajnej da­
niny dla przedsiębiorstw i zajęć o 
obrocie do 50.000 zł. wynosi 0,6 od 
tysiąca od obrotu — tj. 60 gr — 
od każdego tysiąca opodatkowanego 
obrotu.

b) dla przedsiębiorstw i zajęć o 
obrocie ponad 50.000 zł ustawowa 
stawka z art. 5 ust. 1 III lit. b li­
sta wy — 0,6 od tysiąca od obrotu, 
zwyżka kontyngentowa z art. 6 u- 
stawy 50 proc. tej stawki, ostatecz­
nie zatem obciążenie tytułem nad­
zwyczajnej daniny dla przedsiębiorstw

sie bardzo znacznie. Wiadomo, że 
w roku bieżącym zwiedziły Polskę 
liczne wycieczki czesko-słowackie 
tak naukowe, jak kupieckie i towa­
rzyskie, wiadomo, że Czechosłowacja 
wzięła wybitny udział w ostatnich 
Targach Poznańskich i niemniej wy­
bitny udział bierze we wrześniu w 
Poznańskiej wystawie „Przyroda, 
Zdrowie i Opieka Społeczna". 
Wszystko to spotęgowało zaintere­
sowanie społeczeństwa polskiego 
dla Targów Praskich, na które, jak 
słyszymy, organizuje się szereg wy­
cieczek.

Polskie Ministerstwo Komunikacji 
w zrozumieniu ważności Targów 
Praskich dla stosunków gospodarczych 
polsko-czeskich przyznało na Targi 
Praskie 33-procentową zniżkę kole­
jową. Na kolejach czesko-słowac- 
kich zaś zniżka ta wynosi nawet 
50 proc.

Informaeyj udziela i legitymacje 
Wydaje: Reprezentacja Targów Pra­
skich w Poznaniu, ul. Podgórna 10, 
Telef. 27-06.

Ogólnokrajowy konkurs modeli 
latających w Krakowie

K r a k ó w ,  26. 8. Zarząd główny
L. O. P. P. urządza w tym roku 
ogólno - krajowy konkurs modeli la­
tających w Krakowie na Wielkich 
Błoniach w dniach od 26 do 28 bm. 
Będzie to wielka propaganda mode­
larstwa wśród kształcącej się mło­
dzieży. Protektorat nad konkursem 
objął inspektor armji generał dywizji 
Berbecki, prezes zarządu głównego
L. O. P. P. Przewodnictwo komitetu 
honorowego objął wojewoda krako­
wski dr. Mikołaj Kwaśniewski. Or­
ganizacyjną stroną konkursu zajmują 
się wojewódzki i miejski komitet
L. O. P. P. w Krakowie.

Trzy wyroki śmierci
Be r l i n ,  26. 8. W środę wyko­

nano w Niemczech trzy wyroki 
śmierci. W Weimarze stracono 2 
rzemieślników, oskarżonych o zabój­
stwo kobiety, połączone z rabunkiem. 
W Frankfurcie n/Menem stracono 
ślusarza, skazanego na śmierć za za­
bójstwo listonosza. * 40

Izby Skarbowej), za dowodem dorę­
czenia. W zasadzie daninę należy 
uiścić najpóźniej do końca sierpnia 
1933 r., przyczem w razie doręczenia 
nakazu zapłaty po dniu 16 sierpnia 
1933 r. kwota daniny uwidoczniona 
w nakazie zapłaty płatną jest w ter­
minie dni 14, licząc od dnia nastę­
pnego po doręczeniu nakazu zapłaty.

Nieuiszczona w terminie kwota 
daniny majątkowej staje się zaległo­
ścią i podlega egzekucyjnemu ścią­
gnięciu wraz z karami za zwłokę 
i kosztami egzekucyjnemi.

Od nakazu zapłaty nadzwyczajnej 
daniny majątkowej nie przysługuje 
odwołanie. Natomiast zmiany w 
wysokości obrotu za 1931 r. orze­
czone w toku instancji w myśl prze­
pisów ustawy o państwowym podatku 
przemysłowym, pociąga za sobą 
zmianę z urzędu w obliczeniu daniny.

Nie wierz kobiecie... nawet 80-letniej
Wiarołomna starucha powodem samobójstwa męża

W a r s z a w a ,  26. 8. W domu 
przy ul. Kruczej nr. 31 mieszkał 
40-letni Tadeusz Rożniecki, właści­
ciel tegoż domu, szczęśliwy małżo­
nek 80-letniej p. Teodozji. Pożycie 
ich nie było zbyt zgodne, szczególnie 
od czasu, gdy w mieszkaniu ich po­
jawiać się zaczął coraz częśćiej 30- 
letni Stanisław Lewandowski,• solen­
nie adorujący wiekową damę i gwał­
townie namawiając ją do rozwodu. 
Będąc stałym gościem u Rożnieckich, 
Lewandowski zajął później w domu 
ich kawalerskie mieszkanko i zda­
wało się, że dziwna ta para, 80-letnia 
niewiasta i 30-letni kawaler znajdują 
się już w przededniu niezwykłego 
szczęścia małżeńskiego.

W tym jednak cźasie zjawił się 
na horyzoncie chrześniak p. Rożnie- 
ckiej, przybyły z Radomia, 25-letni

Roman Kawecki i czując, że na tym 
trójkącie może dobrze zarobić, z całą 
ochotą zaofiarował swoje usługi 
„młodej parze". Rożnieckiemu opo­
wiadał, że żona go wciąż zdradza, 
a za zachowanie tej „tajemnicy" 
wziął od niego weksle na sumę
40 000 zł. Rożniecką zaś zapewniał, 
że mąż jej żywi wobec niej zgoła 
zbrodnicze zamiary.

Nikt nie przypuszczał, że korae- 
dja ta wkrótce zamieni się w straszny 
dramat. Widząc, w jak obrzydliwą 
zaplątał się historję, Rożniecki.. po­
wiesił się na własnym pasku w ła­
zience w swojem mieszkaniu.

Popierajcie FLOlf m m i



NIEDZIELA, DNIA 27 SIERPNIA 1933 R.

Z  okazji „Tygodnia Strażackiego"KRONIKA
K A L E N D A R Z Y K

Niedziela, 27 sierpnia Przen. rei. ś. Kaz. 
W schód słońca g. 4,38. Zachód g. 18,38 
W schód księżyca g 13,04 Zachód g. 20,44 
Poniedziałek, 28 sierpnia. Augustyna 
W schód słońca g. 4,39. Zachód g. 18,36 
W schód księżyca g. 14,31. Zachód g. 21,20

Znaczki pocztowe można naby­
wać u listonoszów. Ministerstwo 
Poczt i Telegrafów wydało zarzą­
dzenie, nakazujące listonoszom sprze­
daż w czasie swych czynności urzę­
dowych, znaczków pocztowych.

Wągrowiec
Teatr Polski z Bydgoszczy w Wą­

growcu. Jak się dowiadujemy przy­
jeżdża do nas w niedzielę, dnia 27 
bm. Teatr Polski z Bydgoszczy z pa­
triotyczną sztuką p. t. „Za Wiarę 
i Ojczyznę". Sztuka powyższa zo­
brazuje nam, zmagania się nas, obe­
cnie wolnych obywateli z barbarzyń- 
skiemi zaborcami. Oglądając wy­
mienioną sztukę widzieć będziemy 
sceny z własnego życia z niedalekiej 
przeszłości gdyśmy z pod jarzma 
pruskiego oswobodzili naszą Ojczy­
znę, gdy tysiące walecznych synów 
ginęło za Wiarę i Ojczyznę.

O poziomie artystycznego wyko­
nania świadczą takie nazwiska jak 
pp. Kolado, inscenizator Pięciak, Fe­
lińska, Mieczkowski w rolach głów­
nych. Bliższe szczegóły w afiszach.

Gdzie pójdziemy w niedzielę?
W niedzielę, dnia 27 bm. o godz. 16,30 
urządza K. S. „Nielba" zawody pły­
wackie na jeziorze Durowskim obok 
plaży miejskiej. Konkurencje są na­
stępujące: 50 m. styl dowolny, 100 
m. styl klasyczny, 100 m. na wznak, 
sztafeta 5x50 styl dowolny i zespo­
łowy bieg wpław jeziora o nagrodę 
przechodnią K. S. „Nielba".

A więc w niedzielę wszyscy uda­
jemy się na imprezę „Nielbiarzy", 
popierając temsamem najżywotniej­
szą organizację sportową na terenie 
naszego miasta.

Zabawa taneczna. Na zakończe­
nie kolonji wakacyjnej, przebywają­
cej w Państw. Seminarjum Naucz., 
odbędzie się w sobotę, dnia 26 bm. 
w sali p. Rossy zabawa taneczna, 
na którą nasi Rodacy z poza kordo­
nu P. T. Obywatelstwo serdecznie 
zapraszają. Początek o godz. 20-tej.

Z życia chóru „Cecylja". W u-
biegły wtorek na sali parafjalnej od­
było się zebranie chóru „Cecylja". 
W obecności licznie zgromadzonych 
członków pierwsze powakacyjne ze­
branie zagaił prezes p. Paluch, który 
w serdecznych słowach powitał obe­
cnych. Po przyjęciu bez zmian po­
danego porządku obrad sekretarz p. 
F. Ewertowski, odczytał z ubiegłego 
zebrania protokół, który był opraco­
wany wzorowo, za co zebrani okla­
skami podziękowali. W dalszym 
ciągu p. prezes wygłosił odczyt o 
śpiewie i śpiewakach z wieku XVIII. 
Zebrani w skupieniu wysłuchali od­
czyt, który nagrodzili oklaskami.

W komunikatach zarządu poru­
szono sprawę wycieczki i wieczorku. 
Po krótkiej i rzeczowej dyskusji, ze­
brani przyjęli i uchwalili urządzić 
obie imprezy, dla przygotowania 
tychże wybrano komisje. W wolnych 
głosach poruszano sprawy ściśle or­
ganizacyjne. Po wyczerpaniu po­
rządku prezes solwował zebranie, 
które toczyło się w atmosferze zgo­
dnej i budującej.

KRONIKA POLICYJNA
Pożar. Dnia 24 bm. powstał po­

żar w zagrodzie rolnika Jana Ślęza­
ka zam. w Brzyskorzystwie pow. 
żniński. Pastwą płomieni padł dom 
mieszkalny, obora, stodoła, inwen­
tarz żywy i martwy, oraz sprzęty 
domowe. Ogólna strata wynosi o- 
koło 30 tys. zł. Poszkodowany u- 
bezpieczony był w K. U. O. w Poz­
naniu. Jak dochodzenia policyjne 
wykazały pożar powstał od iskry z 
komina, którą wiatr przerzucił na 
stodołę krytą słomą.

Z okazji zorganizowania przez 
Okręg „Tygodnia Strażackiego" 
zwracamy się z gorącym apelem do 
miejscowego społeczeństwa prosząc, 
by udzieliło jaknajszerszego popar­
cia szlachetnej organizacji, jaką jest 
straż pożarna.

Doprawdy dziwnym i godnym 
pożałowania jest fakt, iż wszelkie 
poczynania tej instytucji spotykają 
się z zupełnym brakiem zrozumienia, 
obojętnością, lub, co gorsza, niechę­
cią najszerszych warstw społecznych.

A przecież jest to bodaj najszla­
chetniejsza instytucja, której celem 
jest ofiarna i nieraz granicząca z 
bohaterstwem pomoc, niesiona mieniu 
i życiu współobywateli.

Państwo udziela społeczeństwu 
daleko idącej opieki: nazewnątrz 
broni je przed zakusami wrogów wale­
czna armja, ład i porządek wewnę­
trzny jest zagwarantowany istnieniem 
policji, skuteczną i bohaterską walkę 
z niszczycielskim żywiołem prowadzi

Dyrekcja Okręgowa Kolei Pań­
stwowych w Poznaniu podaje do 
wiadomości, iż w dniu 2 września 
b. r. uruchamia pociąg popularny 
Dancing - Bridż z Poznania na tra­
dycyjne „Dożynki" do Spały.

Pociąg wyjedzie z Poznania 2 
września br. około godz. 22,00 po­
wróci zaś 4 września rano.

Po drodze do Spały pociąg za­
trzyma się na stacjach: Środa, Jaro­
cin, Pleszew, Ostrów Wlkp. i Kalisz.

W miejscowości Szelejewo (pow. 
żniński) doszło do zaciętej bójki mię­
dzy sąsiadkami — Nieskałkową i Ma­
ciejewską. Do sporu wmieszał się 
mąż Maciejewskiej, który uderzył 
Nieskałkową tak silnie kołkiem w

Włamali się do kościoła. W no­
cy z dnia 23 na 24 bm. włamali się 
sprawcy do kościoła katolickiego w 
Łeknie pow. Wągrowiec. Przedmio­
tów żadnych nie skradziono. Ener­
giczne dochodzenia w celu wykrycia 
sprawców prowadzi się.

Ruch towarzystw
Nadzwyczajne Walne Zebranie 

Związku Inwalidów Wojennych,Wdów 
i Sierot odbędzie się w niedzielę, 
dnia 27 sierpnia br. o godz. 12.30 
w sali Starej Strzelnicy.

O liczny udział uprasza się.
( - )  J. Król

Przew. Komisji rewizyjnej.

Z oń
Z życia rolników. Dnia 13 bm. 

odbyło się zwyczajne zebranie Kół­
ka Rolniczego pod przewodnictwem 
prezesa p. Wł. Borysiaka przy obec­
ności 34 członków. Referat „O są­
dach rozjemczych" wygłosił p. Bu- 
jarski. Referat pt. „Zyto czy psze­
nica" wygłosił prezes p. Borysiak. 
W dyskusji nad powyższemi refera­
tami zabrali glos pp. Bujarski, Pier- 
dziocb, Bednarski, Skibiński, Mał­
kowski, Borysiak i inni.

Następnie była omawiana sprawa 
ubezpieczenia od ognia. Jednocześ­
nie rozdano członkom ulotki od Za-

straż pożarna.
Rola straży nie ogranicza się je­

dynie do ratowania w wypadkach 
pożaru. W razie wojny dobrze zor­
ganizowane, karne i wyszkolone 
szeregi naszych druhów zmienią się 
w kadry wojskowe, doskonały ma- 
terjał bojowy, niezastąpiony w o- 
bronie przed niszczycielskim działa­
niem bomb zapalających.

Jednak warunkiem szybkiego ro­
zwoju naszej instytucji jest zaintere­
sowanie się i sympatja społeczeń­
stwa.

Nie szczędźmy wię grosza, by 
poprzeć „Strażaków" ! Niech w 
żadnym z okien nie braknie nalepki. 
Stawmy się licznie na wszelkie im­
prezy, organizowane przez miejsco­
wą straż, niech ulotki propagandowe 
nie idą w kąt nieczytane, spójrzmy 
wreszcie życzliwie na „Strażaka", 
który może się stać każdej chwili 
zbawcą naszego mienia i życia dro­
gich nam isto t!

Cena biletu z Poznania do Spały 
i z powrotem w kl. III wynosi 12,90 zł.

Szczegółowy program Dożynek, 
które odbędą się w obecności Pana 
Prezydenta Rzeczypospolitej, Dyre­
kcja poda w następnym komunikacie.

Uczestnicy wycieczki pociągu po­
pularnego otrzymają karty wstępu 
na Dożynki oraz korzystają z taniego 
wyżywienia w tamtejszem kasynie 
oraz bufetach.

głowę, że nieszczęśliwa straciła przy­
tomność. W stanie beznadziejnym 
przewieziono Nieskałkową do szpi­
tala.

Maciejewskiego osadziła policja 
w areszcie.

kładu Ubezpieczeń Wzajemnych. 
P. prezes gorąco zalecał członkom 
aby natychmiast swe stogi i zboże 
w stodołach ubezpieczyli.

Żelice
Osobiste. P. nauczycielka Buzal- 

ska przesiedlona została z nowym 
rokiem szkolnym do Rybowa, na jej 
miejsce otrzymała tut. gmina siłę 
naucz, męską w osobie p. naucz. Bo- 
ruszaka z Panigrodza.

Zmianę tę przyjęła tut. gmina z 
wielkiem zadowoleniem, gdyż pra­
gnęła już od dawna kierownika na­
uczyciela, którego brak bardzo od­
czuwała.

Brzezno Nowe
Kto pod kim dołki kopie sam w 

nie wpada. Rolnik Jerzy Haas, któ­
remu na mocy tymczasowego zarzą­
dzenia sądowego, zostało odebrane 
prawo gospodarowania w jego go­
spodarstwie przez jego bratową na 
mocy posiadania umowy dzierżawnej, 
rzekomo zawartej przez zmarłego 
teścia z jej nieboszczykiem mężem 
(już rok temu jak jej mąż nie żyje, 
a o owej dzierżawnej umowie nikt 
nic nie słyszał), sprowadził na pole­
cenie p. L. z Wągrowca pp. Rybic­
kich i jakiegoś marynarza do strze­
żenia swej własności przed naduży­

ciami bratowej i jej pracowników, 
(których aż pięciu, w osobach „dziel­
nych łobuzów" sprowadziła), do czasu 
rozprawy sądowej.

Lecz sprawa wzięła inny obrót.
Rzekomi stróże nadużyli swego 

prawa. Nie starczyło im wynagro­
dzenie w naturaljach i gotówce (5 zł 
dziennie), zaczęli demolować opusz­
czone mieszkanie Haasa i sprzedawać 
ubrania i rower.

W dniu 22 bm. urządzili obławę 
po gminie. Przyłączyli się do nich 
Kazimierz Kopidura z Zelic wieś i 
i Czesław Paszkiewicz. Wpadli do 
domów pp. Platha i Steinbrennera, 
żądając na konto czy polecenie p. 
Haasa, jadła i napoji. Dla miłej 
zgody podano im co pragnęli. Da­
lej dłuższa libacja w oberży, a na­
stępnie obicie syna p. Schulza na 
drodze publicznej, (sprawca Kupi- 
dura), poczem wybrali się na zakoń­
czenie „hulanki" do tymczasowego 
mieszkania Haasa w domu Felhabra, 
rodzinnego domu żony H. Z powodu 
późnej nocy nie chciano takiej łobu- 
zerji wpuścić. Dzielne „zuchy" za­
częli się za to mścić, wybili wszyst­
kie szyby w demu mieszkalnym i 
chlewach, ramy w oknach i połamali 
opłotawania. Całe domostwo przed­
stawia się jak po wojnie.

Tak „obrońców", jak i godnych 
kompanów nie minie zasłużona kara.

■■■■■■■■■■■■■■
I r a n i e  pow iatow e W. T. K. R.

W czwartek, dnia 31 sierpnia br. 
o godz. 11-tej przed południem od­
będzie się w sali Nowej Strzelnicy 
p. Rossy przy ul. Kościuszki zebranie 
powiatowe Wielkp. Tow. Kółek Rol­
niczych na powiat wągruwiecki.

Potulice
Rzekomo zamordowany odnalazł 

się. W dniu 22 bm. skotarz Toma­
szewski z tut. majętności nie powrócił 
wieczorem z bydłem, które przygonił 
sam pies; przypuszczano iż takowego 
zamordowano, to też poczyniono na­
tychmiastowe poszukiwania z latar­
niami w lesie, lecz bezskutecznie; to 
też przypuszczenie o morderstwie 
było niewątpliwe.

W dniu 24 bm. powrócił, opowia­
dając, iż zaspał a przebudzony hała­
sem i światłem go szukających, za­
czął uciekać w kierunku rzekomem 
do domu, lecz straciwszy orjentację 
gnał i gnał, aż wyszedł w powiecie 
chodzieskim koło Budzynia na polach.

Kaliszany
Z ruchu BBWR. Dnia 15 b. m.

odbyło się zebranie Koła BBWR. 
Referat n. t. „Czy grozi nam zagłada 
od Wschodu" ? wygłosił p. Paterski. 
Drugi referat o „nowej ustawie sa­
morządowej", wygłosił prezes Koła 
BBWR Brzezna Nowe, p. Szostak. 
Zarząd uzupełniono w składzie pp .: 
Barełkowski — wiceprezes, Dalka i 
Jaremba — ławnicy. Na członków 
przyjęto pp. Stan. Szymanowicza i 
Ignacego Modraka.

Panigródz
Z zebrania Kółka Rolniczego.

Dnia 20 bm. odbyło się miesięczne 
zebranie Kółka Rolniczego pod prze­
wodnictwem prezesa p. Hanyżew- 
skiego. Obecnych było 41 członków 
i 2 synów gospod.

Referat p. t. „Jesienna uprawa 
i dobre ziarno siewne" wygłosił p. 
Felcyn Alojzy. Dyskusja nad po- 
wyższem referatem była ożywiona. 
W końcu zebrani uchwalają, aby 
wnieść protest przeciw niskim ce­
nom za produkty rolne a zwłaszcza 
zboże i zwracają się z gorącem a- 
pelem do władz centralnych WTKR. 
o wstawienie się u władz miarodaj­
nych o ratunek dla rolnictwa.

Damasławek
Bilans ostatniej burzy. W czasie 

ostatniej burzy porażony został syn 
osadnika Herbsta w Międzylesiu. 
Chłopiec na kilka dni zaniemówił. 
Dopiero po zabiegach lekarskich zdo-

N a D ożyn k i d o  S p a ły

K onstyluiyino S a n i e  Pow iatow ego Komitetu Propagandy Strzelectw a 
i Pow. Komitetu ZSO-leiia Mim Wiednia

W związku z przypadającą w 
bież. roku 70-letnią rocznica Powsta­
nia Styczniowego i 25-letnią rocz­
nicą Żw. Walki Czynnej i Zw. 
Strzeleckiego z dniem 6 bm. rozpo­
częły się w całej Polsce uroczystości, 
poświęcone uczczeniu pamięci boha­
terów z 1863 i 1904—09 roku.

Uroczystości związane z pamię­
tną rocznicą, poświęcone są szero­
kiej propagandzie strzelectwa w Polsce.

W celu powszechnego propago­

wania akcji strzelania o Państwową 
Odznakę Strzelecką w powiecie od­
było się w czwartek pod przewod­
nictwem p. starosty dr. Rościszew- 
skiego, przewodniczącego Pow. Ko­
mitetu VVF. i PW., zebranie konsty­
tucyjne Pow. Komitetu Propagandy 
Strzelectwa.

W tym samym dniu ukonstytuował 
się Pow. Komitet 250-lecia Odsieczy 
Wiednia.

K ołkiem  w  g ło w ę
Ze zwykłej kłótni — poważna tragedja
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łano chłopca uratować od ciężkiego 
kalectwa. — Również porażeniu ulegli 
synowie Korbala w Staręźyoku, któ­
rzy po dłuższym czasie przyszli do 
zdrowia.

Nieszczęśliwy wypadek. W cza­
sie palenia koni został kopnięty wło­
darz Edmund Oganowski tak nie­
szczęśliwie, że musiano go odwieźć 
do szpitala w Wągrowcu. Stan cho­
rego jest poważny.

Damasławek
Zabawa latowa WTKR. W ub.

niedzielę urządziło Kółko Rolnicze 
zabawę latową w ogrodzie p. Spław- 
skiego. Wesołą zabawę musiano 
wczas przerwać z powodu deszczu.

Wągrowiec
Ciekawe zawody piłkarskie. W

niedzielę, 27 bm. odbędzie się cie­
kawe spotkanie w piłkę nożną po­
między połączoną drużyną S. K. S. 
„Orła" z uczestnikami Kolonji a K. S. 
„Nielba". Początek o godz. 13,30.

Tak więc po dłuższej przerwie 
nierozgry wania żadnych zawodów 
w piłkę nożną, ujrzymy znowu inte­
resujący mecz.

W. K. T. wyjeżdża do Nakla.
Jak się w ostatniej chwili dowiadu­
jemy Wągrowiecki Klub Tenisowy 
wyjeżdża w niedzielę, 26 bm. do 
Na kła na rozgrywki rewanżowe z 
tamt. Klubem.

Wyjazd nastąpi o godz. 8 rano 
z Rynku. Sympatycy białego spor­
tu, chcący brać udział jako widzo­
wie w rozgrywkach, mogą się zabrać.

Zawody pływackie
-==  k. S. „Nielba“E==- 
^  d z i ś  w niedzielę, 27bm.

o godz. 14,30.

Ambasador Stanów Zjedn. 
przybywa do Polski 29 bm.

W a r s z a w a ,  26. 8. Nowy am­
basador amerykański John Cudahy 
przybywa do Gdyni na statku „Ko­
ściuszko" dnia 29 b. m. i nazajutrz 
zapewne zawita już do Warszawy. 
Na spotkanie ambasadora wyjeżdża 
do Gdyni amerykański charge d’af- 
faires ad interim Crosby, attache woj­
skowy kpt. Wilmore i attache han­
dlowy Lanc.

Pan Cudahy liczy 40 lat, będzie 
więc drugim młodym ambasadorem 
w Warszawie po ambasadorze wło­
skim p. Bastianimi (lat 34).

K osiuaihaly Izby Mm\
Notatka Informacyjna

Wielu czasopismach krajowych 
ogłaszane są różnego rodzaju imprezy 
konkursowe, w końcowej fazie któ­
rych rozdział nagród, tak zwanych 
„premji" w postaci przedmiotów ru­
chomych, książek, biletów do kin 
itp. dokonuje się w dradze zwykłe­
go losowania.

W związku z powyższem Izba 
Skarbowa w Poznaniu zawiadamia, 
że według motywów wyroku Sądu 
Najwyższego z dnia 27. X. 1927 r. 
Nr. II. — K. 961/27 imprezy te na­
leży uważać za grę loteryjną w ro­
zumieniu ustawy z dnia 26. III. 1920 
(Dz. U. R. P. nr. 31 poz. 180), al­
bowiem wyczerpują one trzy zasad­
nicze cechy dla pojęcia loterji, a 
mianowicie:

1) uzależnienie wygranej od przy­
padku, 2) stawkę, chociażby ukrytą 
w cenie danego numeru czasopisma, 
i 3) obliczenie imprezy na pewien 
chociażby pośredni zysk (zwiększenie 
prenumeratorów, czy czytelników).

Urządzanie zatem tego rodzaju 
imprez bez uprzedniego uzyskania 
pozwolenia Generalnej Dyrekcji Lo­
terji Państwowej w Warszawie, wzgl. 
Władz Skarbowych (Izby Skarbowej 
lub Urzędu Skarbowego Akcyz 
i Monopolów Państwowych) zależnie 
od wysokości kapitału gry, uważane 
będzie za naruszenie przepisów w 
przedmiocie państwowej wyłączności 
loterji i winni ulegną karze pienię­
żnej od 500 zł do 20.000 zł, karze 
pozbawienia wolności od 2 tygodni 
do 6 miesięcy, a nadto karze konfi­
skaty wszelkich przedmiotów prze­
stępstwa — w myśl art. 114 ustawy 
karnej skarbowej.

Nowe ulgi dla przedsiębiorstw
prowadzących księgi handlowe
Ministerstwo Skarbu upoważniło 

Izby Skarbowe do obniżenia do kwot 
przypadających według 1 proc. stawki 
podatku przemysłowego od obrotu 
za okres od 1 stycznia 1932 r. do 
dnia zaprowadzenia prawidłowych 
ksiąg handlowych tym przedsiębior­
stwom skupu zawodowego I i II 
kategorji świadectw przemysłowych, 
które do dnia 1 lipca 1932 r. zało­
żyły prawidłowe księgi handlowe, 
wzgl. o ile chodzi o przedsiębiorstwa 
skupu zawodowego kat. III świadectw 
przemysłowych, również uproszczone 
księgi handlowe w myśl rozporzą­
dzenia Ministra Skarbu z dn. 13 
kwietnia 1932 r.

Powyższa ulga będzie przyzna­
wana na indywidualne podania zain­
teresowanych płatników, wniesione 
do dnia 15 sierpnia 1933 r. włącznie 
pod warunkiem uznania przy wy­
miarze podatku przemysłowego za 
r. 1932 zaprowadzonych przed dniem

1 lipca 1932 r. ksiąg handlowych za 
prawidłowe i rzetelne.

Koncesje na detaliczną sprzedaż 
wyrobów tytoniowych

Ministerstwo Skarbu przychyla­
jąc się do życzeń konsumentów do­
magających się udostępnienia im na­
bywania wyrobów tytoniowych wy­
dało zarządzenie, by Urzędy Skar­
bowe Akcyz i Monopolów Państwo­
wych załatwiały podania o koncesje 
na takie sprzedaże możliwie szybko 
(w trybie uproszczonym) i liberalnie, 
mając jednak na względzie ochronę 
samoistnych sklepów tytoniowych 
przez ograniczenie wydawania kon- 
cesyj jedynie w pobliżu takich skle­
pów.
Zgłoszenia na stoiska na Targi 

Pałuckie w Żninie
przyjmuje jeszcze Sekretarjat Tar­
gów w Żninie, ulica Kościelna 4. 
Otwarcie Targów nastąpi w sobotę, 
dnia 2 września o godz. 11-ej przed 
południem w ogrodzie Bractwa Kur­
kowego. Żadnego przemysłowca, 
kupca czy rolnika pałuckiego nie po­
winno zabraknąć na Targach. Cena 
stoisk jest bardzo dostępna. Niech 
hasłem dnia na Pałukach będzie: 
„Wszyscy na Targi Pałuckie".

Jakie znaczki pocztowe 
wycofano z obiegu?

Ustawicznie zachodzą wypadki na­
lepiania na listy znaczków, wycofa­
nych z obiegu, gdyż publiczność nie 
jest należycie poinformowana, które 
znaczki pocztowe zostały już wyco­
fane, bo ministerstwo poczt i telegra­
fów ogłasza o unieważnieniu znacz­
ków tylko w publikacjach urzędo­
wych, niedocierających do szerszego 
ogółu. Aby czytelników uchronić 
na przyszłość przed stratami, połą- 
czonemi z nalepianiem nieważnych 
już znaczków, wyszczególniamy wy­
cofane z obiegu marki. Są to : zna- 
czekjna 24 grosze z widokiem Ostrej 
Bramy,“na 20 gr z widokiem żaglówki 
na morzu, 10 i 15 gr z widokiem 
portu gdyńskiego, 5 gr z widokiem 
ratusza w Poznaniu, 10 gr z widokiem 
kolumny Zygmunta i PI. Zamkowego 
w Warszawie, 15 gr z widokiem Wa­
welu, 2 gr z podobizną Sobieskiego, 
3 gr z widokiem PI. Zamkowego, 
40 gr z wizerunkiem Chopina, 20 gr 
z podobizną Marszałka Piłsudskiego, 
20 gr z podobizną Prezydenta Mo­
ścickiego, 10, 25 i 40 gr z gen. Kacz­
kowskim, 20 gr z podobizną Słowa­
ckiego, 25 gr z Marsz. Piłsudskim, 
25 gr z gen. Bemem, 1, 2 i 3 gr z 
samolotem, 25 gr z widokiem posągu 
Światowida, 45 gr z żaglowcem na 
morzu, 30 gr z pomnikiem Sobie­
skiego. Wszystkie znaczki, począwszy 
od 1 gr do 50 gr z godłem państwa, 
wreszcie znaczek 1-zlotowy z podo­
bizną b. prez. Wojciechowskiego.

Udogodnienia
telefoniczno-telegraficzne
Ministerstwo poczt i telegrafów 

wydało nową taryfę pocztowo - tele­
graficzną z ważnością od dnia 1-go 
czerwca br., która przewiduje szereg 
ulg i udogodnień dla korzystających 
z usług telegrafu i telefonu, a mia­
nowicie :

1) Za opłatą 5 gr od słowa można 
przesyłać telegramy gratulacyjne z 
życzeniami z okazji świąt, wesel, u- 
rodzin, imienin i uroczystości jubile­
uszowych. 2) Następnie umożliwia 
nowa taryfa abonowanie dalekopisów 
t. j. takich aparatów telegraficznych, 
na których się pisze podobnie jak 
na zwykłych maszynach do pisania, 
na sieciach miejscowych i między­
miastowych. 3) Dopuszczalne są o- 
becnie także rozmowy telefoniczne 
z wezwaniem do rozmównicy na sieci 
lokalnej w miejscowym okręgu do­
ręczeń. 4) Również przyjmuje się 
zgłaszanie rozmow z góry oznaczoną 
godziną w ruchu międzymiastowym. 
5) Wreszcie abonowanie rozmów, 
które są przeprowadzane codziennie 
między temi samemi stacjami o tej 
samej godzinie zgóry ustalonej.
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N otow anie g iełd y  płodów  rolnitzycb
Poznań, dnia 25. 8. 1933 r.

Cena za 100 kg od zł—zł
Ż y t o .........................13,00—13,50
Pszenica nowa . . . 19,00 —19,50
Jęczmień 691 g/1 . . 14,00—14,50
Jęczmień 662 g/1 . . 13,00—14,00
O w ie s ........................ 11,25—11,75
Mąka żytnia 65 proc.

wł. worka . . . .  20,75—21,00 
Mąka pszenna 65 proc.

wł. worka . . . .  33,00—35,00 
Otręby żytnie . . . 8,00— 8,75
Otręby pszenne . . 8,50— 9,00
Otręby pszenne (grube) 9,50—10,00
Rzepak. 32,00—33,00
Rzepik zimowy . . 42,00—43,00
G orczyca . 40,00—43,00
Groch Yiktoria . . . 18,00—22,00
Groch Folgera . . . 21,00—25,00
Mak niebieski . . . 55,00—60,00

M inuta ś m ie c h u
W sklepie

Właściciel: — Proszę sobie za­
pamiętać : klienci zawsze mają rację!

Ekspedjent: — Pięknie, ta pani 
twierdzi, że jesteśmy oszustami.

Filozofja
— Bez pieniędzy nie da się nic

zrobić!
— Oh, owszem: długi.

W szkole
— Wymień mi wyraz, który 

można stopniować.
— Komorne.

Za 95 groszy miesięcznie
sprawisz Sobie i Swoim najbliższym 
nadzwyczajną przyjemność i rozrywkę!

W  dniu 1 w rześn ia 1933 r. ukaże się p ierw szy num er ty ­
godnika p. t.

„MOJE POWIEŚCI"
Ilustrow any T ygodnik d la W szystkich .
„Moje Powieści" — to tygodnik o  n ieprzeciętnej wartości. 

Z aw ierać będzie zaw sze 2 0  s t r o n  d r u k u  w  k o lo r o w e j  o k ła d c e , z licznemi 
ilustracjam i z kraju i zagranicy. Poza licznem i (4—6 ), przepięk- 
nem i i zajm ującem i powieściami, zaw ierać będzie w  każdym  nu­
m erze szereg aktualnych i zaw sze interesujących działów , m. in.: 
„ C o s ły c h a ć  w  p o l i t y c e ", „ Z e  ś w ia t a “, „ Ś w ia t  w  o b r a z a c h ", „ Z  w ę d r ó w e k  p o  
ś w ie c ie " ,  „ Ś w ia t  i  ż y c ie " ,  „Co z r o b ić  w  o g r o d z ie “, „K ą c ik  g o s p o d a r c z o - r o ln i ­
c z y " ,  stały, hum orystyczny feljeton p. t. „ Z a w a lid ro ę /a  m a  g ło s " ! ,  „Hi- 
g je n a  i  z d r o w ie “, dział z a g a d e k  i  s z a r a d  i w iele innych. W szystko to 
piękne, interesujące, urozm aicone szeregiem  aktualnych i lu s tr a c y j .  
Sporo m iejsca zarezerw ow aliśm y dla naszych przyszłych — spo­
dziew am y się bardzo licznych — Czytelniczek, w prow adzając ob­
szerny dział p. t. „ R a j K o b ie t" , w  którym  drukow ać będziem y w iele 
pięknych i ciekaw ych artykulików , interesujących zw łaszcza św iat 
kobiecy. Nie zapom nieliśm y rów nież i o modach damskich, które 
będziem y co tydzień omawiali, załączając odpow iednie ilustracje 
i m odele strojów . Zam knięciem  każdego num eru będzie o b s z e r n y  
d z ia ł  z d r o w e g o  h u m o ru .

Jednem  słowem  — co tydzień pełnych 20 stron druku — 
za 95 groszy m iesięcznie (już z odnoszeniem  przez pocztę). P rzed­
płatę na „Moje Pow ieści1* p r z y jm u ją  w s z y s t k i e  p o c z t y  w  całej Polsce 
w  czasie od 15 do 25-go sierpnia. Zam aw iać m ożna rów nież 
w prost w  adm inistracji; w ystarczy w płacić 95 groszy na  konto 
w  PKO n r. 201.477 — właśc. L. Ksycki, Żnin. K to  z a p i s z e  —  n ie  
p o ż a ł u j e !

Ostrzegamy
przed jakąkolwiekbądź wpłatą 
należytości do śp. Boi. Mi­
kulskiego, na ręce żony Jego 
Bolesławy Mikulskiej, ponie­
waż legitymacja spadkowa 
jest zaczepiona i dłużnicy 
mogą się narazić na podwójne 
płacenie należytości. Zaleca 
się wszelkie spłaty aż do 
rozstrzygnięcia sporu sądo­
wego wstrzymać.

Spadkobiercy
podp. Augustyna Mikulska, 
Edward Mikulski, Maks Mi­
kulski, Władysława Promiń- 

ska, M. Baroń. 207

Budżety szkolne
poleca

Drukarnia W. Kubanka
Wągrowiec, ul. Kościuszki 5 

tel. 126.
Zarządzenia

egzekucyjne, przepisowe for­
mularze w żółtym kolorze 
na składzie i sprzedaje w każ­
dej ilości Drukarnia W. Ku­
banka w Wągrowcu, ul. Koś­
ciuszki JN*2 5.

S p r z e d a ż e  p r z y m u s o w e
We wtorek, dnia 29 sierpnia 1933 r. o godzinie 8,30 

sprzedawać będę w Łosińcu
'/3 sąsieka żyta ca 30 ctr., 2 maciory, 5 warchlaków.

Zbiórka przed p. Biskupem.
O godz. 9,15 w Bliżycach

bryczkę, '/« sąsieka żyta.
Zbiórka przed p. Gladaschem.

O godz. 12-tej w Sławie
sąsiek żyta, bryczkę.

Zbiórka przed majątkiem.
O godz. 12,30 w Skokach

jadalkę.
Zbiórka na Rynku.

O godz. 14,30 w Rościnnie
7 proszczaków, 2 cielaki, 2 warchlaki, bryczkę.

Zbiórka przed p. Loręckim.
O godz. 15,15 w Lechlinie

maciorę, 8 prosiąt.
Zbiórka przed szkołą

najwięcej dającemu za gotówkę 
266 Narzyńskl, komornik Sądu Grodzkiego w Wągrowcu.

Ważne dla pp. wójtów i sołtysów
Zaświadczenie o stosunku rodzinnym, potrzebne 
przy zgłoszeniu się o zasiłek z funduszu bezro­
bocia, są do nabycia w Drukarni W. Kubanka 
w Wągrowcu, ui. Kościuszki JVs 5 — Tel. 126.

Wydawca Wojciech Kubanek, — Redaktor odpowiedzialny Wojciech Kubanek w Wągrowcu. — Czcionkami drukarni W. Kubanka w Wągrowcu,


